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Papież czuje się dość dobrze 
~zym. Stan zdrowia Papieża nie 

uległ zmianie. Cierpienia zmniej· 
szyły się, samopoczucie dobre. 

Gen. Samsonovici ustąpił 
Bukareszt. Szefem sztabu generalnego 
mianowany został dowódca I korpu· 
su armii rumuńskiej, gen. Sichipin. 

Dotychczasowy szef sztabu gen. 
Samsonovici stanął na czele nowo· 
powstałej komisji, kooreynującej 
wszelkie ·zakupy dla obrony naro· 
dowej. Jak wiadomo, gen. Samso
novici był dwukrotnie w Polsce, 
ostatni raz minionej jesieni. 

•6 I Miasto w ogniu morza. -- Katastrofalny pożar milionów litrów benzyny 

I IT JORK. _ Katastrofa po'A"Odzi żą więzienną.., przy czym 12 więźniów zo- przez ktćre przepływa.ją rzeki Ohio i Mis mi ciymu powstała nieopisana panika, kt8 
a się. W obecnej chwili cała '.loli- stało zabitych. sissipi, przyczyniły się do zwięks1Jenia kię ra. potęgow~a i:Ję z każdą chwilą, wobee 

ki Ohio oraz dolina rzeki M:jss1ss!~ ski powodzi. Oprócz miasta Paducan, za grozy zalewu z jednej strony i niebezpie-
;du)1 si~ p00 wvdą. AKC.TA PREZYDENTA :r-4dzić muaiano ewakuację Louisville w czeństwa pożaru z drugiej. Na s7.eroko&. 

st.anie Kenv1cky, liczącego 300.000 miesz ci 4 mil rozlało się mon;e ognia, posuwa• 
p stanie Indiana ogłoszono stan wo- WASZYNGTON. __. Prezydent Roose- kańc6w. · ,: jąoe się ku miastu Wszystkie domy, fa-
i aby pr.!D•;.wfltawić się grabieży na velt po odbyciu konferencji z przedsta- byki i zabudowania stojące na drodze roa 

eh . .Jł>szarach. ~cie~i. armii, .~ki,_ straży gra- a~7.p0średnio zagrożone jest rownież szalałego żywiołu padły pastwą płomieni 

a ·>SÓb pozbawjonych dachu 1.121d 

sięga. 350.000. Warunki sanitame 
najgorsze. U.tonęło 500 osób. 

lllCZJlP,J i orgamzacyJ pomocy bezrobot- miasto Cincinnati, gdzie do 'klęski powo- Dotychczas spłonęło 10 fabryk, stacja ra 
nym, nakazał mobilizację podległych im dzi d'.>łączyło się jes7.c7.e niebezpiec?.eń- cUowa i jedna z ulic położona na przed. 
urzędów i ~nstytucyj, w celu niesienia po stwo pożaru. mieściu Cincinnati. 
mocy ofiarom powodzi. We wszystkich u-
rzędach, zwig".a.nych z +„ akcJ'g .,.g~..:i-- Pod miastem znajdują się olbrzymile Jedynie dzięki ofiarnym wysiłkom stra. 

Louisville. 'ł\' niżej położonych c~- "Z"' ""ł "t'ł --'-WIV składn' · 'ęks raf" rl aft ży -ntW.11Y'TW> • kt6 8 godzi -'- ... 1a no ~.tałe <>Ag~..:i-=nne pogoto""'"e. Prezy- 1ce oraz na1w1 za me a n y r--·-~J, ra n praco~W<f, ..,. 
• miasta, pozi.')m wody sięga 10 nre- ut- „ • .a.& ... " st dard ·1 '"'~" p . .:..i, • sł 9 1 wodzi doch....A- · d · udał · dent sam obJ'!lł kierowm·ctw,,. akr.J·!l .;.„.i„ •• an 01 '-N • O\'\uuZ uruo a o - e, v"""'łC0J o ramion, ~ S1f 

• Przewody elektryczne zostały prze- '1: „.. - '1:1 ""ł"'G b · h b. ·k • ~..... · f" zapob' dal · · 
jąc dostarczania z .... V1„•„y na godzinę w I'Zym.lc z lorn1 ow z .,., ..... ~, ną 1 ra mo- iec szemu zms21ezemu. 

. miasto jest pogrążone całkowici·.e dzre, . e~· wnną, naftą. Zbiorniki uległy rozbiciu. -
ościach. Poziom rzeki Ohio prz'~ n 1 w oncy stałych raportów. Prezy· Olbrzymia przestrzeń zalana wodą, pokry Straty, jakie poniosła. sama "Standard 

16 metrów i w dalszym ciągu pod dent OŚ\\ fadczył, iż rząd użyje wszystkich Oil C<," wskutek pożaru, wynoszą, ~oorug 
, s~ ja~ rozporądza, by ulżyć cierpie- ta została tłustą, łatwnpalną cieczą. W tymczasowych obliczeń przeszło 3 milio-

mom of!ar katastrofy~ ~wnej chwili c.ała przestrzeń, na której ny dolarów. Cały olbrzymi kompleks za.. 
'ały ~perów w M~phis w stanie 

.zostały poinformowane telef<> 
, ~ na jednej z wysp na rzt.>ce Mis.i 

. majdu.je się 30 osób, kompletnie 
I eh od świa~ pozbawionych środ-

tn · ości i odzieży, 14 osób zatonęło 

Na ob~ty. dotknięte powod;ią., wy
f!łan~ już olbrzymie traneporty łć?tek, na
miotów i środków leczniczych. W akcji 
ratunkowej bif'l"ZE' udział pr7.e8Zło 5.000 
żołnierzy W kołach urzędowych obecna 
powódź jest określana jako katastrofa 
narodowa. 

rozlało się około 500 milionów litrów na- budowań fabrycznych, wszystkie ma.gazy 
f.ts i benzyny, stanęła )'I płomieniach, któ ny. _garaże, w których znajdowało się 5 , 
~ w mgnieniu oka c..panowały składnicę tysięcy sall1oebodów, dr.>m wypoczyn!toWY. ) 
„Standard Oil Co", powodując ekspl~zję da robotników _ stały <Jię pastwą ognia„ 
uowy~h zbiorników nafty i benzyny. Po- który strawił milion galonów benzyny i 
v.-1et~m wstrząsały co chwila odgłosy 10 fllbrzymich zbiorników nafty. 

wybuchów rozrywanych zbiorników, któ- Pożar wybuchł w późnych godzinach 
re V'l-ylatywały w powietrze na wysokość ńczornych i 2JOStal ugaszony rano. W. 
100 metrów. W pewnej <>.hwili płomienie Cincinnati ogłoszono stan oblężenia. Poza 
objęły rafinerię nafty, która również ViY tym sh·aż bezpieczeństwa wzmocniono KIEPSKO NA ZIEMI 

JORK. 25.1. W mieście Frank
w stanie Kientucky, wybuch! bunt w 
niu. Przyczyną buntu były pogło

iż gma.ch v;ięzienia zostanie wkrótce 
. Więźniowie domagali się niezwło 
ewakuacji. Doszło do starcia ze stra 

NOW'I JORK. - Silna odwilż i trwa- leciała w powietne. oddziałem tysiąca ludzi gwardii narodo-
jąre od 36 godzin śnieżyce w stanach, W mieście spowitym czarnymi pdęba... wej. 

•• l , ',·· •• :.. • -

Wielki 
. . proces Sowiet~ ach \V 

~ 
1 OSKW A. - Drugi dzień sensacyj

ro p~oceru 'Radka i tow. obfitował w 
o:-t•1ją~c sowieck~e proc~~ politycz 

. r.pro.st zagadkowe rewelacje. 
:Boha1Jerero" dnia wczot'ajszego był 
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krainie, w Syberii zachodniej i Gruzji. 
Ranek oświadczył, że Bucharin pozosta
wał z .aim w kontakcie od 1934 r. i że rów 
nietż stał na ·stanowisku terront i w tym 
celu organizował młodzież akademicką. 

W CZYM; BRAL UDZIAL? 
CO PP.Zl!.."CZUW AL? .Mówiąc o swych związkach z b. atta

~wi~d.czył on pI"7..ede wszystkim w che ·wojskowym w Londyrtie Putną, Ra-
~cb. zeznaniach, że w okresie 1927 r. dek powiedzia. : Putna zobaczył się ze 

:nił się z poglądami partii w sprawach mną na polecenie Tuchaczewskiego. 
~ętr~ - partyjnej demokacji. yv l~- Rad.ek zeznaje dalej, .ie na jednym z 
jh 19~0-.n dog~~ł ?o .przckonam!l, ~ pr2.yjęl dyplomatycznych. w .salona~h re

po uprzemysłowiema 1 kolektywiza.cJl · pre1R1I1tacyjnych Narkommdziełu miał roz 
zbyt ~bkie i że program rządu mo- mo-wę z przedstawicielem dyplomatycz· 
skończyć Się tym CZYm się skończy! nym InOcarEtwa ŚrOdkO - europejskiego. 
:hód na Warszawę. Wtedy przystąpił Dyplomata ten oś.wiadceył, że Trocki . dą
tworzenia nielegalnej organizacji opo· ży do porozumienia z Niemcami, starał 
]Dej. się ·wysondov.ra.ć, kto stoi za Trockim w 

O CZYM WIEDZIAL? 
ZSRR. Radek oświadczył, że centrum. a
probt.:JP politykę Trockiego jako realną. 

wyjątkiem snów, były zawsze świadome. 
Gdy następnie prokurator usiłuje do-

'1ieść, że Rsc~k jest nieszczery, twier
dząc, i7 Zamierzał wszystko wyznać wła
dzom partii, wywiązuje się ostra wymia
na zdań~ , 

DLAC:LEGO S~ PRZ'YZNAL? 

Na dowód twierdzenia o nieszczerości 
Ra<lka., prokurator odczytuje akta spra
wy, z których wynika, że Radek po raz 
:pienvr.zy był badany w GPU 22 września 
ub. r. i ie w ciągu 3 miesięcy do niczego 
się nie przyznał, a \\"Szystkiemu przeczył. 

Rauek odpowiedział: „Gdyby mnie pan 
zapytał, dlaczego się przyznalem, to od
powiedziałoym, lecz pan. takiego pytania 
mi nie stawiał". · 

ZF.ZNANIA SOKOLNIKOWA 

Sokolnikow, ·który następnie zeznawał 
Mroczkowskiego - mówi dalej Ra z CALĄ śWIADOMOSCIĄ" ~wiadczył, że ,blok opozycyjny_ byl zda-

- wiedziałem, że przygotowywane . nir~, iż osiągnięcia gospodarcze regimu 
za.machy na Stalina, Mołotowa, Woro- Kiedy pr-okurator zapytał Radka, czy . Sta:lina .zostały okupione zbyt wysoką ce 

w2. oraz przyznał się do udziału w . czynił ŚWiadomie, oświadcza;ąc,. że . dążył .: ną i że na dhm;A metę' nie utr.cymają się 
zowaniu zamachu na Kirowa. . cc.Jowo cle klęski Z8RR., · Radek odpo\\ie- i WSZ}$tko l:łkończy się krachem. 

~arlek przyi.naje, iż wiedział o formo- dział: ~ . . · „ . • Na zapytanie prQk_~a~r~ •. . ~ j~ich 
·u się grup terrorystycznych na U- - Wszystkie moJe czyny w zycm, z a:rgumentach blok opozycyJny zallllerzał 

op~ć się w walce z rządem, Sokolnikow 
powiedział: 

DO CZEGO D.ĄżONO? 

Bk k zamierzał wykorzystać reszt· 
ki kułaków przez likwidację kolektywów 
rolnych, sądz.ąc, 7.e w ten sposób uda SIO 
rozs21erzyć bazę na wsi. Poza tym przez 

doptl..2zczenie zagranicz;.:ego prywatnego 
kap.talu liczono na pozyskanie. w Sowie
t~ch drobnej buriuazji. 

Co do samej konęepcji oparcia się na 
państwach ~g!'ani<'znych pr.7leZ udziele

nie im ustępstw terytorialnych. blok li
czył na to, że inne państwa kapitalistycz 
ne nie dopuszczą do całkowitego opanowa: 
nia Związku 89wieckiego przez Niemcy, 
Ż€I pomiędzy tymi państwami pov.-staną 

: kontikty, które będzie można wykorzy
stać, wygrywając jednie państwa prze.. 
ciw drugim. 

'Vi dalszym ciągu zeznaV1-ał Screbria
kow, który oświadczył, że kierował dzia-
łalnością dezorganizacyjną na kolejach 

oraz grupą terrorystyezną na terenie 
Gruzji. Grupa ta przygotowywała zamach 
na Stalina podczas pobytu w Soczi. 

• 
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Na łantach prasy Samobóistwo w obaw.i§!l 
przed... karnawałem . 

··Ktokolwiek rza()~ · s ra he 
. . 

Prasa ~gielska donosi o samob6J 
54.-letniej lady Hover, jednej z bar41 

pularnych p~<iatawiciełek ~ 
lonifyńskiej. 

.. Kurhr P1:n·2.Ilny" pisze: 
"Ktokolwiek rządzi strachem, ten skła 

aa dowód, ze sam jest przez strach opar 
!10Wany. Takie iest prawo życia. 

Z chwilą, gdy ~miertelna zasada rządze.. 
nia zootanie przyjęta i wprowadzona w ży 
<;ie, uczucie strachu staje. się naczelnym,gó 
1ującym przeżyciem zarówno rządzonych 
jak rządzących. Gdy Kirow padł od kuli 
ekrytClbójcy, w różnych krańcach ZSRR. 
wśród O.zikiego popłochu, który ogarnął 
k~erownic11e sfery sowieckie, zaares.zrt:o~ 
wa.no i rozstrzeland około 700 osób. - · 
Pierwazy odmch, ujawniony pod · wraże
niem dokonanego zamachu, to było wła.4-
nie: strzela~ na ślepo, rozstrzeliwać każ,. 
cle.go, kto się nawi:vął pod rękę! 

~próbujcie pr-&jść się nocą ulicami Mo 
.mewy, spróbujcie późną nocą wejść w Mo 
slrnif' krokiem stanowczym na schody 
jakiegokolwkk domu i zapukać do czy
ichkolwiek ckzwi: w każdym mieszkaniu 
lud.zis zerwą "11ę na nogi w bladym stra
chu i z o~zcani pełnymi przerażenia. Otóż 
ten . strach, to opętanie zgrozy i przera
t.~nia, musi m!cć jakiś swój wyraz przed
nliobwy, Steroryzowaneanu ogółowi trze 
ba \\. TeS?.ri.e pokazać coś, coby ów teror 
tłumaczyło i usprawiedliwiało. Więc w 

-

Niemczech, dla uspokojenia serc "nazi" 
ukazano i ukarano „bezećeństwa" Roeh
ma. W Moskwie w tymże celu· wywleczo
no z lochu więziennego i potem rozstrze
la!lo gl'Upę Kamieniewa i Znowie.wa; 
gdy za.$ ta pierwsza.. grupa nie wystar
czyła. sformowano drugą, jako „równo
ległe centrum· trockistów" z Sokolniko
wem L Serebriakowem na czf'le. 

Nowi ookar-1..eni. złamani uprzednią tor 
turą więzienną, nie omieszkają, jak ich 
!'lla1mbryl.!zni poprzednicy, na tejże ławie 

pctępionych. spełnić aż do końca rolę, 
któJ.·~ im wyznaczono. 

U1rnzar.i zostaną oozom ludności sowiec 
kicj, jako nieubłagani wrogowie państwa 
a więc jako qw10 U.'3prawiedliwienie dal
sz.e~ ideologii i praktyki teroru. 

Ale teror, sam przez się, ;ako metoda 
r.zą.<lzenia1 czyt. nie jest zaprzeczeniem 
trwałości i ci.ągłości rządów? Ustroje dyk 
tatorskiP skład&ją dowód, że równie dale 
kie są od stabilizacji jak od istotnego zar 
ufania swych obywh.teli " 

M~ż zr.c.arłej wyjaśnia, że po ope 
żą.łądka, !akfomu la(ly Hover poddał 
przed paru laty, żyła ona w ciągłej J : 
wie o t0, że mogłaby zapaść na jO' 
łądka. 

Głównym powodem samobój& 
j<.'dnak strach... pr.7Jed najbliższym. :.-
nem zimowym w Londynie. · e 

Lady Hover ci~rpiała ostatnio na · u 
ki depresji i uskarżała się, że nie zn 
zimowych przyjęć, balów i innych ,-; 
me.!ltów towarzyskich, w których z ·~ 
s-wego stnowiska musi brać udział. .~ 

,· ••• -_1 ., •• i.>."". „ • 

Mło()a ieś w szeregach w. 
Za.g:tdnie11ie wychowania zdrowego, sil 

ne.go i równomiernie rozwiniętego f izycz 
nie mieszkańca wsi, jest zagadnieniem o
g6.lno pa.ństw„.1wym. Nikt nie zaprZ1eCzy, 
że jaką będzie przes7lo 70 proc. ludności 
!rraju, ta.kim będzie jako całość Państwo, · 
~ pr~wszystkim · taką będzie armia. ·I 
bodaj, że ten drugi wzgląd, z uwagi na 

specjalne nastawienie w dziedzinie zbro- roku bieżącego ilość ta ma wzrosnąć ;.\ 
jeń niemal wszystkich państw na świecie dokrotnie i obiąć wszystkie powiat 

1 •.vinien decydująco zaważyć na ustosunko terenie naszego województwa. 
·Naruu się odpowiednich czynników do Młodzież na wsi bardzo chętnie ga: 1 
kw~tii .szerszego wprowadzenia kultury się do sportu, a szczególnie do gier ~ 
fizycznej na wsi. towych. Jedyną poważną przeszkodą 

Dotychczas bowiem, śmiało powiedzieć brak środków materialnyeh czy to . 
można, że wieś pod tym względem trak- rządzenie· boisk, czy też na zakup sp 
towa.na jest gorzej, niż kopci~szek. Do tej sportowego. Młodzież nie mając 
i wyżej poruszanych spraw powrócimy sny(,h środków materialnych jest ~ 

Oziwnu starzec z ~otelu f urn~eis~ie~o 
' , . . 

jeszc:oo \'/ najbli?,szym czasie. Dziś zajmie niona od rodziców, · którzy nie t 
my si<} omówieniem tego, jak sobie wie$ przyjść jej z pomocą pienięźną, gdyż 1 

radzi v../ <lziedzinfo w.f. i jakie jest jej stą jest okropnie zubożała przez kryzys 
11owi~ko \1.1 stoSUnku dotych prac. :!)Odarczy i mocno się zastanawia nad 

Na terenie naszego województwa na} datkowaniem każdego _grosza. 
potężniejszą organizacją młodzi•eżową Z groszowych składek oraz z najr" 

0 
wiejską jest W.oiewódzki Związek Młodiej rodniejszych imprez, przy nadludzkich 
Wsi. Organizacja ta w roku ubie~łym P9 siłkach młodzież dochodzi do posiad y 
rozbudowie i zmontowaniu wewnętrznYJlł własnego sprzętu sportowego i boisk, 
rrzystąpiła do intmsywnej pracy w dziie ie dzięki ofiarnej pracy powstały na 0 • 

Tragedia Kazimierza ~ełmajera 
Gdy będziecie w W,arszawie i zajrzycie 

do hallu hotelu „Europejskiego", możecie 
· tam 7..auważyć dziwnego staruszka, który 

nier.uehomo si~i w glębokim fotelu, w 
palcie. '" kapeluszu, nasuniętym głęboko 
na czoło z nawpół przymkniętymi oczy-

1na· W ręku trzyma łask~ którą się pod
piera. Siedzi tak Rpokojnie całymi godzi
ndLmi, nie interesuje si~ zupełnie gwarem 
życia, toczącego się wokoło, nie interesu
jąc się znakomitymi gośćmi tego wielkie 
go hotelu międzynarodowego. 

Od czasu do czasu otwiera oczy &bojęt 
nie ogląda i:;ię wokoło i znów je zamyka. 

Słu:'::ba hotelowa udaje, że go nie do-
3trze;ga. Takie ma polecenie. 

A on siedzi długie godziny, aż wreszcie 
~nosi się ciężko z miejsca i wolnym 
krok.em. kmruje się do wyjścia. Idzie w 
stronę Krakowskiego Przedmieścia, stam 
tąd na jedną z wąskich, starych uliczek. 
Ginie w tłumie 

M.iJają godziny. Około 10--.11 wiie•~Z~ 
rem zpotkacie go znów ~ BarzeEuropej
.skim. :Nie zdejmując kapelusza. nie podno 
~ oczu, cicho zamawia coś przy bufe
cie. Kelner podaje mu grzecznie jedzenie, 
mimc iż wie, 7.e nie otrzyma zapłaty. Sta
rze<.- je wolno i -wychodzi. Nigdy nie pła 
ci należon8ci, nikt zresztą od niego nie 
żąda pieniędzy. 

Wiadomo, że z rachunkami należy u
dać się gdzie indziej. A dziwny staruszek 
wraca do hotelu i udaje się do swego po
koju, oznaczonego numerem 386. 
T~ dziwny st~ nosi nazwisko, któ 

re głośne było niegdyś w Polsce. To· Kazi 
mierz Tetmajer. Niegdyś poeta miłości, 
piew~ piękności Tatr, ·autor ,,Na skal
nyJD. Podhalu", autor płomiennych utwo
~ patr.lotycznych CZMU wielkiej wojny, 
człowiek. który - w.edług opinii jednego 
z najwybitniejszych krytyków polskich
obok Przyby&21ewskiego, 'Wyspiańskiego 
p~czynił się do zbogacenia języka poi~ 
akiego. . ,.. ~'!Ul 

Kn.zi.mierz Tetmajer obchodzi w tym mie 
siącu jubile~ 50-lecia. swej dżiałalności 
literackiej. 

.50 lat mija od chwili, gdy ukazał się je 
go pie~ prozaiczny poemat. - Czy 
jednak Tetmajer, wie o tym., ~ taki jubi 
leusz obchodzi? Przed kilku dniami wys 
łannik jednego z pism literackich zamie
rzał przeprowadzić z nim wywiad z oka
zji tej rocznicy. Długo pukał do pokoju 
nr. 386 hotelu Europe.jslcl2go. Nikt nie 
odpowiadał. Ujął za klamkę. Drzwi były 
otwarte. Uchylił je i ujrzał Tetmajera1 

gdy w nalcie i w kapeluszu na głowie, z 

lasK.1 w ręku lreżał nieruchomo na łóżku. 
Nie odwrćcił się nawet na dźwięk otv.ie
ranych drzwi. 

Dziermikar.z cicho zamknął drzwi za so 
bą, nie wszedł do pokoju, nie mogąc zde· 
cy·dować się na. to, by naruszy spokój 

· ,,pfowcy !\(irwany". "- i r 
Chciane go umieścić w klinice dla psy

chicznie chorych - - okazało się, że jest te 
niepotrzebne. 

'fetmajr:r z4ch,owywał się spokojnie. 
Otrzymał nagrodę literacką miasta War
szawy r v,.·ybrano go honoro\1.-ym członkiem 
Polskiej Akademii Literatury. · 
Wątpliwe, ~ ~dawał sobie z tego .spra 

'\\'ę. . 
Państwo przyznało mu dożywotnią ren 

tę pa:t•stwową, a właściciele hotelu Euro 
pejskiego, książęta Czartoryscy, ofiarowa 
li mu dożywotnie pokój w hotelu i doży
wotnio bezpłatne utrzymanie w gastrono 
micznych zakładach hotelowych. 

I tak spędza s~ dni ten wielki niegdyś 
pceta. wielki prozaik, wielki dramaturg 
poislri. 

dzinie w.f. i p.w .. angażując specjalnego nych nieużytkach i dołowiskch. . ' 
instruktora do tych prac. W stosunkowo Pocieszającym ~est fakt, iJa mł .< 
krótkim czasie zostało zorganizowanych P.ie zraża się przeszkodami, lecz i · 

na terenie 10 powiatów ponad 80 sekcyj cllłoPf>kim . uporem konsekwentni(e 
w.f., w }\tó:rych ćwiczy około 1.500 człon- do zamiierzonego celu. . . • 
k5w i członkiń tej organizacji. W eiągu. 

gień niweczy ciorob~k ludżki 

wybu ha 50 ź rów • • o z1enn e 
Sr d -dn'i yjątkowo feralne 

Ze statystyki, opracowanej przez Pow 
szechny Zakład Ubezpieczeń Wzajemnych 
wynika, że na terenie działalności Zal{}a 
du, t. zn. w całej Polsce za wyjątkiem 3 

województw zachodnich, wybucha śred
nio 50 pożarów każdego dnia. 

Z lkzby tej 16 pożarów wynika z pod-

1
pal«:·nia, 15 z wadliwie urządzonych k 
nów, 10 z nieostrożności, 4 od pioru 
i 4 z innych przyczyn. 

Porlpalcnie ()bejmuje 1/3 wszystkich 
żarów. Najwięcej stosunkowo pożarów 
podpalen.h zanotowano w woj. poleskiI 
•15 proc. i w kieleckim-42 proc. naj 

lotna zatrudnić 20.000 bezrobotnych 
w wik.ńskim-13 proc. Najwięcej sto& 
11ia km.pinów wykazują woj. stanisławt 
skie - '4S proc. i tarnopolski~ 44 pr< 
Z drobiazgowych oblic21eń Zakładu wyi 
ka, że najczęściei wybuchają pożary 
srodę, a najrzadziej w niedzielę. 

kasuląc pracę w godzinach nadliczbowych 
Organizacjo niższych funkcjonariu

szów J"aństwowych przeprowadziły ankie 
tę o czasie pracy w urzędach, z której wy 
nika, .iż przeważnie niższy personel za
trudniany jest 12 - 14 godzin na dobę . 
Dla skasowania godzin pracy nadliczbo
wej wyswiięty .został projekt zatrudnie-

nia w urzędach bezrobotnych, co mogło
by nastąpić przy -pomocy Funduszu Pra
cy. Według oblie2Jelń związków niższych 
funkc;onariuszów państwowych przy unik 
nięciu pracy w godzinach nadliczbowych 
mogłoby znaleźć dodatkowo zatrudnie

nie .20.000 csób. 

Wteśqia" kqns"~~~ 
uzyska ł.łyplom technika lotniczego 

Prezes za.rz~ttu głównego LOPP gen. 
Berbecki przyjął znanego wieśniaka-kon
struktora z Bralina w Wielkopolsce, An-
toniego Gabriela i oświadczył mu, iż LO 
PP pcsta.nowila. za-:-piekować się nim i u
możliwić pracę w dziedzinie lotnictwa. 

W tym ~lu przyznane zostało p. Ga..· 
brieloV\i styyendium na uzupełnienie wy-
ksztalrenia. przygotowawczego, po czym 
wstąpi on do Państwowej Szkoły Tech
niC'.rne) Lotniczo - Samochodowej, gdzie 
będzie mógł zdobyć '\\iadomości fachowe 

niezbędne dla pracy w lotnictwie i dy
plom technika lotniczego. 

Generał Roja wśród mlo-
. dzieży ludowej 
f'zenerał: Roja, który powrócił do czyn

nego .życia politycznego, biorąc udział ja
ko delegat w nadzwyczajnym. kongresie 
S!.ronnictwa Ludowego, wygłosi dla aka
demickiej mfodzieży ludowej w Warsza
wie odczyt p.t. „Ideologia ludowa w Le
gionach". 

- ' '„~' ·: . ·. „ . -

if oo ~ „ 

Na co nas stać 1 
Nie stać nas na porządne szosy, na < 

stateczną ilość szpitali, na szkoły d 
dziw, na elektryfikację kraju, na don 
ól& bezdomnych, na tyciąc innych nierrl 
dnye;h rzeczy,. Ale nas stać -- na głup 
we szastanie groszem. 

Jak podaje częstochowska ,,Ga2'eta N 
rodowa", Polacy . t>rzegn.Ji w sezonie ubi 
,'{iym w K.a.'~yoie w Sopatach - okrąg! 
~umkę 5 milionów złotych. 

A założyćby już lep~j tym dom9iu 
?ym miłośnikom hazardu szulernię w lai 
ju no chociażby państwową! Zysk szedł 
by przynajmniej tam gdzie trneba. 

A przy wyjeździe na terytorium sapo 
kie . --- rewidować Polaków chociażby ó 
koszuli 1 I obostrzyć pr.zepisy dewizo\\1 
nakłe.da.jąc kary tak fan~styczne, żeby 
się lekkomyślnym idiotom odechciało 
pić polskie złote w czeluściach wrogiej · 
~kini gry. 



eeportaż ,,Ołosu'' Miód pszczelny 

Po brugiej stronie okienka· 
czvstv lipcowv bez domieszek pod gwa· 
rancją 3 kle. 6.20 z ., 5 klg. 9 zł., to klg. 
17 zł„ 20 klg. 33 zł., wraz z naczyniem 
I opłat~ pocztową wvsvła za pobraniem 
właściciel naiwiekszei pasieki w Państwie 

a 

f> alltobusem z Piotrkowa do Su
a dzie<)ko .zapytało szeptem : 
M'.a.musiu, a co robi konduktor, jak 
rzu~zek zaboli? 
. Cicho bądź? - ?..gromiła je matka, 
mogąc j\OOnak powstrzymać uśmie

No~ a co robią? Zatrzymt1ją auto-

tka sama nie wiedziała. Jakoś jej ta 
ia nie przychodziła do głowy. Jak 
ludzie, przyzwyczajona była .uważać 

wora za rodzaj automatu do wyda 
a biletów i pobierania pieniędzy, Od 

do czasu narzekała na bezwzględ
konduktorów, którzy żądali wyku · 

biletu zaraz po wejściu do autobu
Przecież im nie ucieknę, a jestre.m o· 

wana paczkami..." Odwrotna stro
ed:al, ·to znaczy, że w razie kontroli, 
ktor odpowiada za p~mżera bez bi
mało obchodzi publiczn .ość. 

cała kategoria ludzi, uważanych 
nas właśnie za takie automaty. -

'my się, że mogą mieć \idżki!e fun
' poza tymi, których od ·'lich wymar

J este.śmy tym niemal zgorszeni. 
w ogonku na poczcie niecierplh\i

się, że urzędniczka za wolno załatwia 
tów. 

- Ciągle ta sama osoba przy oki1mku ! 
ta ur7.ędniczka tam robi! 
azuje -się_ że przyniesiono jej pienią
w paczkach. Gorączkowo liczy bank
stuzk1towe, w napięciu, aby się nie 
lić. Jedna. pomyłka, a skromna pen-
150·złotowa zostanie tak obciążo 

. il grozi jej katastrofa. Nie może od
z tego n.a potem. Koło niej .l stoi w 
. ce wyjStygła herbata. Nie ~dążyła 

ziość dzisiaj foiadania A ;wyszła 
naczczo. Mlieszka daleko. Nie może 

a 'ć się na określony czas. Ale stoją
' ogonku tłum szemrze: 
• Natura.1.nir", herhatki! sobie popijają 
dzi.?ń, za!!liast urzędować! Inw..re
zawszc. ua ostn.tnim planie! Niech 

• I r,ze.K.a. 

r popularnej, kolekturoo LJ:>t;;irii Pań
·ej tłok . Jutro ciągnienie, \\oięc trze 

kupić ćwiartkę, a wiadomo przecież, 
udzie zawsze wszystko odkłada.ją na 

·ą rhwilę. Ogonek posuwa się po
. Ludzie· namyślają się, wybierają nu 

. Już, już !eden numer wydaje się 
. Są w nim dziewiątki, siód~mki, 

tystko, co według ogólnego mniema
przynosi szczęście. Ale zaraz znowu 

tchodri zwątpienie: jest sześciocyfro
: 1 a ostatnio jakoś fortuna obdarzała 
· I laską numery pięciocyfrowe! Więc 

jak zrobić? Bo może znowu teraz bę· 

Nagrody za odkrycie 
pęknięcia szyn 

Zart.ąd?.enicm 'Min. Kom. przyznano 
ikom PKP. za odkrycie pęknię

seyn następujące nagrody pieniężne; 
al za odkrycie us:zkod2Jeń w torach głó 
. eh linii lub na stacjac:Yt : 5 zł. b} za. od 

e uszkodzeń na torar.h bocznych sta 
ych: zł. 2.50. 

Parlamentarzyści łódzcy 
Gbradowali nad planem 
inwestycji województwa 
lóDZ. Odbyło się posied.2.lenie posłów 
ienatorów parla!lllentarnej grupy regio· 

J woj.ewództwa łódzkiego. Obradom. 
-oóniczył po~ Marian Wadowski. 

Posiedz~nie poświę"vOlK' było sprawia 
llracowania programu inwestycYinego 
całego województwa łódzkiego w ra-

th ogólnopaństwowegd planu inw!esty 
Dego na rok 1937-38, jaki opracowany 

przez rząd. . 
ostanowiono na zebraniu szczegółowo 
cowa6 plan inwestycji dla wojewódz
łódzkiego i po wypracowaniu wybrać 
j~ któraby ten plan przedstawiła 

~~owi Składkowskiemu. 

dzie odwrotnile ... 
- Jak pan myśli, panier Nie"''iński, 

czy ten numer dobry '! 
- Doskonały - odpowiada z uśmie

chem p. Dominik. 
- Jak pan my~li, wygra'? 
- życzę panu :?: całego serca, aby wy-

grał . 
Właściciel kolektury musi być zawsze 

pogodny, uśmiechnięty, życzliwy dla k1i
jente1i. To należy do jego zawod11. Ale za
raz z „ogonka" dolatują niecierpliwe sy
ki: 

- Oni sobie tam gawędzą, a my czeka~ 
my! -

Narz~kamy często, baradzo często, na 
urzędy i urzędników. Mamy w tym często 
sporo racji. Ale czasem - dobrze jest wy 
obrazić sobie siebie samego po drugiej 
str,,uie ok:enka, ja!r) szarego, zamęc..zo
nego człow.ileka, praeującego jak maszy
na, któremu nie pozwalamy na to, aby 
na ch';\i.lę przestał być mas:iyną. Może 
wtedy pov.iemy sobk. że wszystko zro
zumieć, to wseystko wybaczyć.„ 

„ ... „ ... „„„~ •• „„„„„„„„„ ... „„ ... „ ... 

Dwa i pół miliarda franków 
„zamrożonych" w Niemczech 

P ARYż. Wedle danych, ogłoszonych 
przez ,,Office Frar>.co Allemande" działa
jący przy Izbiei Handlowej w Paryżu jako 
spi>c·;aln&. instytucja rozrachunkowa mię-

dzy Francją ?.. Niemcami, należności eks 
porterów francuskich, zamrożone w Niem · 
czcch, wynosHy na dzień l~ stycznia r.b. 
2.493.740.000 franków (!) 

Bank wszrstko załatwia 
J eden z banków ll.owojorskicli ·wprowa 

dził clla wygody swych klientów ciekawą 
inowacJę; po otwarciu konta klient poda 
je bankowi a,dresy i nazwiska swoich zwy 
kłych dostawców mleka, pieczywa, mięsa 
jarzyn etc., komunikuje dalej, w jakiej fi 
li gazowni, eliektrowni, telefonów pład 
miesięczne r:ichunki. W,szystkie te illi!ty
tuce i doi:itawcy otrzymują od banku u\\ia 
rfomienie, aby rachunki dla klienta Iks 

pr?JeSyłały odtąd tylko bankowi. 
Rażd('go 9 danego miesiąca bank prze 

ayła. p. lk3 odpis nadesłanych na jego na.z 
wisko 1"3.<:.hunków Bank zaś reguluje w 
Imieniu p. Iksa wszystkie jego rachunki, 
d~liczając ~obie za tę manipulację po 10 
cmitów od sztuki. 

W kraju, gdzie czas to pieniądz, inowa 
cja t'~go l·c><izaju znalazła uznanie, bank 
~aś zyskał spe.ro nowych klientów. 

w 

EUGENIUSZ BILINSKI I SYN 
W ZB.A.Ril'.U. 

Niedobrze 
„Ili-ej Rzeszy'' 

Rerlii1~i korespondent katowickiej „Po 
lonii" pisze: 

Wszędzie ukryte iebra.ctwo ·-- to jest 
utarta forma żebractwa lub ie:.i:eli ktoś 
chce, prośby ulicznej. Ludzie 'uie żebrzą, 
ale każdy coś stara się 0fia.rować w za.
mian za tych kilka fenigów, które dosta
nie. Sznurowadła d'.> bucików, szpilki, 
kłlrtki, jakieś dawm\ przedwojenne, prze 
\\o·odniki po mi-escie. I ta nędza czyha na , 
c.złowieka nie tylko na ulicach, ale dzwo 
ni do l!lieszkrui, ·wyziera z hal dworców 
kolejowych, czatuje na peronach kolei pod 
ziemnej,„ Jest to zjawisko, które zaczy
nało występować już dwa lata temu. -
Ale dopiero 0becnie wzbudziło niiepokój 
nawet wśród najbardziej optymistycznie 
usposobiony<~h sfer rządzących". 

W ten sposób wygląda „narodowy so-
cjalizm" po C?.terech latach'. · 

„Klub 11 listopada" 
Nowa organizacja polityczna 

Do \\'ładz wojewódzkich w Warszawie 
zgłoszono pc·danie o zarejt-.strowanie sta
tutu r..owej organizacji politycznej pod na 
zwą „Klub 11 listopada". Jako organiza· 
torzy klubu podpisani na podaniu są prze 
wa:i:nie młodzi pracownicy, a mianowicie 
Olgierd Missuna, lJOOn Kożuchowski, Zdzi 
sław Grabowski, Mieczysław Klejnert i 
~nni. 

t , • ( I „, „. i." <i; 

Prawdziwa demokracla 
· przeciw t. zw. „obrońcont dentokra·cli'' 

Nic ma w Europie kraju, który mógł
by równie słusznie szczycić się swą de
mokracJą, jak Szwajcaria. - · Pomijając 
fakt, że demokratyczny ustrój Szwajca
rii jE'st najdawniejszym z istniejących~na 
n nszym k01;.tynend1e, nikt nie może za
pr7.''czy~, 7.e demokracja tego kraju naj
bardziej odpowiada i.atotnej: swej treści. 
Nie jest to dem~kracja państ\v nowocze
~nyc,h, htórej ·wyrazem j.;st więcej lub 
mnie; tajne głosowanie i możność tworze 
nia stronnictw politycznych, ale dam.o· 
kracja. rze.:zywifoie wynikająca z myśli i 
ducha c:;i..leg<> narodu. · 

I ta .'.:to demokratyczna Szwajcaria mu 
si bronić ~wej demokracji i to nie tylko 
przeciw 7. Wiłoch i Niemiec przedostają
cym si.e na jej grunt nowinkom faszystow 
skim ale także i. przede wszystkim prze
ciw tym, którzy mieniąc się „obrońcami 
demokra.cji" pragną w Szwajcarii pod 
maską „frontu ludowego" szczepić mark 
Bizm i komunizm. Dla demokraty szwaj · 
carskiego n.ie ma bowiem nic bardziej od 
ri:i.iająrego jak wszelka dyktatura, a w 
szrzególności najgorsza z nich - dykta
tura bolszewicka. 

Wprawdzil'.' w r. 1!)33 kanton genew
ski i~as.traswny majakami faszyzmu wy
brał radykalnego socjalistę Leona Nico
le'a i stworzył r2.dę kantonalną z w·ięk
szcścią marksistów, jednak j.uż wówczaS' 
to zwycii;stwo Ż}'\\iołów radykalnycb. by
~o doeć problematyczne, osiągniętei bo
wiem bardzo nieznaczną większością. gło· 
sów. W. ciągu trzech lat rządów Nicole'a 
przi;>konano się, że zmierza 011 do całko
wii:ego pójścia na pasku Moskwy i nawet 
socjaliści szwajcarscy odwrócili się od 
nit.go. Nie pomogło organizowanie 11fron 
tu ludowego'\ i nowe wybory w końcu u· 
biegłego miesiąca, mimo wystawienia 

przez socjalistów i komunistów kandyda 
tury umiarkowanego socjalisty Nai~e'a, 
przyniosły marksistom zdecydowaną po• 
rażkę. Sam Nicole stracił przeszło 8 ty
sięcy gło~ów, a kandydaci narodowi uzy
skali od 23.783 do 25.097 głosów, pod
czas gdy ich prz.-eciwnic.y lf)l 78 do 16860. 
To, co si~ stało w Genewie, powtarza się 
i w innych okolicach Szwajcarii. W kan
tonie fryburskim np. więks:;r.ość otrzyma
~o katolickie stronnictwo, a parlament 
związkowy w Bernie przedstawił radzie 

1eel!llm•ae1111„1111•111mmwmM!lll\Tlit+1B1ma11111111111111111mm11111mi11111m'stllllll••agllll&m ....... •mms;sw1mm„,attłiH!1111111„„„ ... „. 
lt6l l11n1 potrafi odgadnął Tn przmlolU 
tylko nafslynnlejszy Jnnowldz • Grafolog WOMOUTH 

:: Mistn Międzynarodowego Instytutu WledzJ Tajemnej. 

uznany Jako wszechświatowy fenomen dysponu111cy moc111 
1ugestll i magnetyzmu oraz Jasnowidzenia na odległO$t, 
Przy pomocy słynnego I jedynego na kull ziemskiej M•· 
dium „TRMRHRY", które po~lada nadprzyrodzony der pro
mieniowania I wysyłania fluidu astralnego. W-transie jas· 
oowldzl bez rótn icy oddalenia. za pomocą kontaktu pisma 
I 'kilka włosów, daneJ osoby. Odkrywa wszelkie tajemnice 

tyclowe lcatdego. odgaduje przHzło$ć, leratnlelszość I przyszło$ć, opracowufa hotoskopy 
I analizy grafologiczne. Daje motno~ć zdobycia milo$cl poż11danaj osoby, rady I wska~tcl, 
odzwyczaja 9d wszelkich nałogów. Odnajduje zaginione osoby. Medium _nTRMRHRł\" jesl 
nieomylne. Zestawia w transie azczE:$1iwe I pewne wli;kszel wygranef. l'lra losów. wskafe 
gdzie takowa motna naby~. Napis~ natychmiast do mnie, podaj oytanla, &tan, dat11 uro• 
1izenlo, załiicz klika włosów I t,- zł znaczki poczt. na kosz.ty przesyłki, a otrzymasz w prze
ciągu 4·r.h- dni odemnle pokładne przepowiednie • horosko,>, który wprawi Cit: w podziw 
I zachwyt Medium „TRM1\HRł\'' wybierze dla Ciebie w transie szczę$1!wy Nr. losu, klóry 
pod gwarani:J11 będzie wygrany. Otrzymasz odemnle prawdziwy klucz nowego tycia, który 
przy.:zynl 11" do poprawy Twego bytu materialnego I zadowolenia duc:howe110, Wlele wiei• 
kich wyyranyc:h, to owoc mej pracy, dlatego tet katd~ .twracaf•cy alę do mnie dilt:ktlfe. 
Piai JtUC&ł Cizi• clo ainlo na adres 1 laa11011rld• WOMOUTH, Krak6w, Lułllc• at, m. a. 

••11l•ln::lłll ll010lllopw ••• wrtJl.la 

związkowej projekt prawa o obronie ?a.du 
i bezpieczeństwa publicznego, skierowa.
ny w pierwszej linii przeciw ·komunistom 

W wniosku złożonym przez zgromde 
nie związkowe (parlament) Radzie fede
ralnej czytamy m.in.'. „Niebezpieczeństwo 
komunistyczne grozi ham i z ~nątrz, 
ale szwajcarska partia komunistyczna 
jest sekcją międzynarodówki, poza którą 
">toi pewne mocarstwo. Nie można zaprz( 
czyć, że manewry rewolucyjne pa.rtii1 ~tó 
ra podlega kierownictwu zagranicznemu, 
która organizowaną jest podług ścisłych 
wskazówek z zewnątrz i która działa. 
przy pomocy w~kich niedozwolonych 
sposobów, zagrażają w najwyZszej mie
rze :P<Jrządiko\\i prawnemu i naszemu de-
mokratycznemu ustrojowi. S'zwajcarska. 

partia komunistyczna musi wypełnić na
kazy swojej moski'eM'skiej centrali. Usi
łuje ona stworzyć front ludowy pod ha
slem: ,,przeciw wojnie i faszyzmowi w 
obronie demokracji", i mimo sprzecznoś
ci z twierdz-eniami lhoskiewskiej między-
narodówki komunistycznej, walcząc ja-i 
koby o demokrację wytrwale dą.ży do u
stanowienia dyktatury proletariatu." 

Prujekt prawa złożony Radzie federal 
nej ~rzewiduje rozwiązanie nie tylko par· 
tii komunistycznej ale także( Wszelkich 
anarchistycznych i rewolucyjnych orga· 
nizacji a takY.e pozostających pod ich 
wpł)'wa.m.i im:!tytucyj siejących niepokój, 
nan,szających, · jak związki bezbożnicze, 

pokój religijny i °""Ogóle wszelkicb stowa 
reyszef„ sprzecznych pra\\"liziwemu ducho 
wt demolr.racji. Za przekroczeni& tych p~ 
piaów projekt ustawy pl'2lewiduje bardzo 
surowe ka~ więzienia i grzywny a dla cu 
c'W:>.ziemców nadto bezwzględne usunięcie 

z granic Związku Szwajcarskiego. Osob·· 
ne przcplSy przewidują poważne kary dla 
• W'Szyfftkicb. krytykujących demokratyez.. 
Jl8 J,111,a,WV a.zw. of,,a..i~ . - ·. 

'J•fl. ~-f ..... -- · ·~ ""--' - • . • -.o 

• 
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Radio 
WTOREK: dnia. 26-go stycznia 1937 r . 

6.30 Pieśń poranna, 6.33 Gimnastyka, 
6.50 Muzyka ·z płyt, 7.15 D,7ioonik poran 
ny; 7 .25 Frogramy lokalne; 8.00 Audycja 
flla- szkół; 8.10 Przerwa j 11.30 Audycja 
dla szkół; 11.57 Sygnał czasu i hejnał z 
K:rako\\ia; 12.03' Progra~ lokalne; J2.40 
Dziennik i:vłudniowy; 12.50 :Progł'amy Io 
knlne·: 13.~14.00 Prżer\Va dla Krakowa 
13.-14 . . ?i·zerwa -dla Lwowa; 13.--'-'-15 

Przer:wa dla Warszawy; 
14.0U--15.00 Pr:io;~rwa dla .K;atoWic, Poz· 
"t!ania, To.,..unia . i Wilna.; dla 4odzi do g . 
14.517; 15.00 Wiadomości gQspOdarcze: 
15.1~ Programy lokalne; 16.15 Skreynka 
P.KO.; 16.30 Programy lokalne; 17.00 
,pni powszednie państwa Kowalskich"
powieść mówiona: 17.50 „Qrzeczność"
monolog; lROO Pogadanka aktualna; 18. 
10 Sport w miastach i miasteczkach--po 
gadanka; 1.8. '20- Programy lokalne; 18.50 

Pogadc-.nka aktualna; 19.00 Nasi matu
rzyści - dyskusja; 19.20 Koncert małej 
orkiestry P.R.; 20.00 Koncert symfonicz 
ey ·;,; Domu Katolicki'ego „Roma"; 

W pr::c;rwi.e · około godz. 21: Dziennik 
wieczorny oraz Pogadanka aktualna. 

22.30 Sz..lric literacki; 22.54 Muzyka ta 
neczna: ~3.0~3.30. Programy lokalnEt 
dla Warsz.a.wy i Lwowa. 

Ił 

w ' i• .„ 
Walne zebranie 

Zarząd i Oddział żoosk. Związku Strre
leckiego w · Piótrkowie zawiadamia,, że od 

· będzie w· świetlicy · Z.S„ pl. Zamkowy 3, 
· ._„,. dniu 4 lutego r .b. (czW'artek) o_..eodz. 
lR~j, w II~gim terminie o 18,30 walne 
Zebranie. 
Porządek d7jenny; 
1. Zagajf\D.ie i wybór przewodniczące

go Walnego Zebrania; 2. Odczytanie pro 
tokółu z ostatniego Wialnego Zebrania. 
3. Sprawozd'anie Prezeski. 4. Sprawozda
nie Rererentki Wychowania Obywatelsk. 
5. Sprnwozdanie Skarbniczki. 6. Sprawo
z&nie Kotnendantki. 7. Zatwierdzenie bu 
jżetu na 1937-38 r. 8. \V.ybór nowego 
Zarządu: .Pr.e21eski i Członkiń Zarządu. 

. 9. ~Wybór- Delegatek na ·Okręgowe Walne 
.,Z<:>branie. 10. Wolne wnioski. 
•. „.Prosimy. Członków i Sympatyków Z.S. 

o jak najliczniejszy współudział na Wal
. nym ·zaoraniu. 
·.. ZarZąd Oddziału żeńsk. Z.S. 

.: , '(>1 •. ~ _ w Piotrko\\ie, 

Bal L. O. P. P. 
W dniu 1 lut~go 1937 roku o godź. 21 

m. 30 ?I salach gm. parafialnego w Wol
borzu urządża koło LOPP \,. Wolborzu 
doroczny l}al, pód łaskawym protektora
tem Prezesa Obwodu Powiatowego. L.O. 
P.P., p. H~ńryka Angiewicza, Prezesa Są 
du Okręgowego w Piotrkowie, 

Dochód z i~alu pr2'lezna.czony jest nt\ ga 
kup sprzętu p-gazowego. Komitet ·orga~ 

• nizaeyjny czyni wszelkie starania, iaby 
bal wypadł Jak najlepiej. Należy dodać, 
7..e bale LOPP w Wolbbrzu cieszą si~ wy
robii:>ną uż ópinią zabaw bardzo milych i 

, udanych, śctą.gając licznd grono gości z 
Pfotrkowa. r.regoroczna impreza cieiszyć 
się będzile również wielkim powodzeniem 
tym bardZiej te rol~ gospodan;a balu o
bjął łaskawie p. inż. R. Wichliński, znany 

· na . te1·enie naszym działacz społeczny i 
. Ś\\ietny. organizator. · 

-~ .Ogólne Roczne Zebranie 
-:. Jz. P. M. P. ,,Orlę" 

Ogólne roczne .zebranie Z;P.U.P. „orlę" 
koJo Piotrków, odbędzie się- dziś o godz. 

·9 m. 30 l"ano w lokalu własnym przy ul. 
Legionów Nr. 14, (f piętro). 
Obecność · w~r.ystkich członków obowią 

zkowa. ł aARZĄD. 

W sobotę zabawy taneczne na bezrobotny 3 
Cała P 0lska od tygodnia już jęczy w sta

lowych okowach mrozu. Setki tysięcy ludzi 
biednyi::h m~rznie, aż do fizycznego bólu 
w rueo1Jalony<: . .h izbach. . 
Konieczność pomocy zimowej i to jak 

na~,intensywniejszej., natychmiastowej wy
stępuje w1Jbec tej klęski mrozu z ustokro 

. tnioną sil!!. W krótkim czasie musimy zr. 

brać większe ~umy na kupno węgla i drze 
wa. W związ..lm z tą akcją, Ogólnopolski 
Komitet Pomocy Zimowej Be"obotnym i 
Na1biedniejszym w Polsc~ organizuje w 
nadchodzącą scbotę zabavvy taneczne, z 
których dochód poświęcony hędzie na po 
moc zimową. 

Polskie Radio nadawać będzi.13 w sobo-

Młod.zież potrafi ocenić ..• 
Co do stosunku nauczycieli do mlodzie 

ży panują u nas utarte poglądy Młodzież 
mówi: nauczyciele są niesprawiedliwi, ner 
wo\\i, nierówni, uprzedzają, się, wymaga
ją za dużo. Nau~zyciele zaś : - młodzież 
jest niedobra, wyrachowana, kłamliwa, 

mysli tylko o tym, Jak nauczyciela oszu
kać, płaci mu nienawiścią za jego pracę, 
będącą nieraz poświęceniem. 

Czy naprawdę? Czy zawsze tak'! 
U;wagę każdego, kto oczekiwał w ub. 

niedzielę na stacji na pociąg, idący do 
Warszawy, musiała zw~ić spora grupka 
młcdziJeży: uczenie Gimnazjum Zrzes2'i&" 

ai.a i uczniów qilnnazjum Państw. M;usia
ła tym bard'ziej, że w oczach uczenie i ucz 
niów błysZ<!Zały łzy, łzy, których nikt się 
nie wstydził. - Płakał również ze wzru· 
szenia człc>\\iek, który był źegnany w ta
ki sposób: profesor łaciny w Zn.eszeniu 
i Gim.n. Pai1stw., p. Hubczak. 

Na dv10rzu panował piętnastostopnio~ 
wy mróz. Kmitrastowały z nim dzrwnie 
lra1aty, które prof. Hiubczak trzymał w 

ręku 1 rozpalone twarze młodzieży_ I dłu
go powiewały chusteczki i czapki wślad 
za odjerożaJącym pociągiem. 

Zadajtmy młodzieży trzy pyta.ina. _, 
Dlaczego takie pożegnanie? Odjeżdża na 
inną placówkę nasz wieloletni nauczyciel 
łaciny, prof. Hubczak Czy brał w pożegna 
niu udział czynnik oficjalny? Nie. Na sta 
cję pn.yszli wszyscy, kierując się tylko 
własnym uczuciem, pożiegnanie hyło ma
nifestacją naprawdę spontaniczną. Dla
czego? - Odpowiedź jest prosta, najpro· 
stk:za, jaka moie być : Ten czło\\-iek oka
zał nam ~ret-! To wszystko. To jedyne 
wy1łumaczeme. Wobec tego jednego irra· 
cjonalneg0 s{owa odchodzą w cień wszyst 
kie zalety „racjonalne~': że był dobrym 
wykładowcą, oceniał sprawiedliwie, za· 
dawa.i w miarę, czy t .p. Chodzi o to, że 
ktoś okazał mlodzieży serca. I mtodzi.~ż 
potrati ocenić to swym niespaczonym je· 
szcze przez życie instynktem - zawsze 
i wszędzie. · · 1 - ... - -··· 

Pierwsza· ofiara inrozu 
w Piotrkowie 

W nocy 2 niedzieli na poniedziałek wy 
szła z mieszkania 67.-letnia Julianna Wit 
kow'Ska, zair.jeszkała przy ul. Pierackie
go 38. Wt pewnym momencie kobieta ta 
zasłabła i upadła na ziemię, tracąc: przy. 

tonmość. .- · JI'l 't'} 
N~jutrz zna.l'eziono ją na podwórzu 

bez oznak życia. - Najprawdopodobniej 
nieszczęśliwa kobleta zmarzła. 

Zebranie kieleckiego podokręgu 
P-iłki R~cznej w Piotrkowie • 

W ub. niedzielę odiJyio się \\1 lokalu 
Miejskiej I\.:)mendy P.W. i W. F. roczne 
walne "zebranie podokręgu piotrkowskiego 
piłki ręcznej, którem.o przewodniczył kpt. 
Szcześniak. Sokl):tarzował p. Kwiatkow 

"*L . 
~ał w ubrani~ wzięli delegaci wszy 

· stkich klubów sportowych z Piotrkowa. 
Zebranie zaszrzycił swą obecnością dele-
gatokręgu k11:h-·ckiegt> p. ~ć 11picki, 

Po odczyt ani u protokułu z osatni~o ze 
brania i "NYgłoszeniu sprawozdań przez 
członków l!E.tęp~jącego zarządu v:,yłoruła 
się dyskusja nad sprawomaniami, po czym 
delegaci UC'hwalili ·warunkowe .a.baolut:Ol

rium ustę!Ju;ą(;(;mu zarządowi, gdyż ko 

Wlea6r 
W ub. niedzielę odbył się w auli Semi

narium Nauczycielskiego · w Piotrkowi~ 
wioeczór literacki. Na wieczorze autorzy 
piotrkowscy odczytywali utwory. 

Wieczór rozpoczął się ref eratem p. 
Miarczyńskiej o Polakach zagranicą. R& 
fera~ OP,rarowany był starannie; zainte
resowanie \\<Zbudziło odczytanie listu

1 
pi· 

sanego ·do p. Miarczyńskiiej przez przyja· 
r.iółk~nau<'.ey:cielkę z Francji. List ten 
upla~tyczniał potrzebę zwiększenia. zain
teresowania się naszego życiem, a przede 
w~..zystkim szkolnictwem u Polakó~1 za
g~11c~. , . 1 b I di_ , 

Następru.a ks. dr. J. Warczak odczytał 
nowelk<,!2 odznaczającą si.ę, jak wszystkie 
jego prace, V\ryrobioną, piękną i błysko· 
tliwą formą.. MioraliZa.torska ten~cja 
~prawiła, że now~ka wywarła wrażenie 
na lirznie zebrnnej. na wiec:aor~ młodzie· 

misja r cwizyJna !.l.~e pr~dstawila dei.ega.· 
tom sprawo~nmi~ z dzi.ałalnośc! .za rok 
biegły. . i „ ;~I 

z kolei r>rzyiit.~f:ono do wyborów no
wych władz pt•dokręl,'"ll piotrkowskiego 

piłki ręcznej. lJo ~arządu wybrani zcr,tali 
pp. kpt ~z·'.?(,f-JlHilt (preze.s), A. Kuit.>ija, 
w. vv·rz:t f:ZCZ, w. Wittek, $wierczcv.ski, 

W. Kuczamer, dyr. F. Torentz, Cholw&. 
Na zastępców zaś p.p. M.alinowski i 

Gutn1an. 
Komis~ę .rewizyjną tworzą, pp. : Mali

noyski, Pierzchlewicz1 Osowski. 
Pierwsze z.ebraaie celem ukon.stytuowa 

nia się zarządu odbędzite się 30 b.m. o 
godz. 19-ej. , 

1 

literacki 

tę od godziny 20-eJ, t.j. 8-ej wieczorei, 
zykę taneczną przez pięć godzin bez 
wy, do godziny 1-ej w nocy, 

W ten sposób ·:>dpada kłopot ang tE 

uia orkiestry-, zrnr.zł:ą przy wielkiej •y 
zabaw - zarówno publicznych, ~es 
zowanych priiez organizacje sporu · 
jak prywatnych, organizowanych 

poszczególne osoby,, orkiestr nie · I 
łoby. 
· Powiatov.--y Komitet Pomocy ZintÓ 
Bezrobotnym i Najbiedniejszym. w· . 
ko\\'ie zwraca się z gorącym apele E 
wszystkich organizacyj i osób p ~ 
nych, aby urządzono w sobotę za.ba r~ 
·.ieczne. Dochód z tych zabaw należ a 
kazywać na konto Komitetu w K 
Piotrkowie. Listy ofiarodawców b , 
glaszane w prasie, przy czym orga'Wł 
~ja, osoba, czy grupa osób, która ~c2 
stosunkowo naj\\ięcej (uwzględnianą.c~ 
dzie położenie miejscowości, ilośd Q ~ 
wszystkie inne okoliczności) otrzym e 
grodę. ~y Polak-obywatel 2 

wać sobie będzie otrzymanie takie w1 
gmdy za największy zaszczyt. 

Dowiemy się wkrótc.e, kto w Piol 2 
wie sta.'lie do konkursu? e2 

.- A . v.jęc w sobotę ws2.yscy orgai 4 
ją zaoaw9,: i tań.czą, aby pomóc na, 
niejszym·. , . , _'_ . ~ ~ _::. ~· 

Miłość bolszewicka na s· 
nie w Piotrkowie o , 

Cies;;ącv się sympatią i uznanie 
lego społeczeństwa piotrkowskiego E 
Lira organizuje w dniu 2 lutego 
im. Kilińskiego przedstawienie amatom ó 
Odegrana zostanie 3 ·aktowa komed 
:tBolszewicka miłość, pióra Zblg ' 
Orwłcza. 
Re~yserja spoczywa ii ręk_ą~lt .p. 

sandra Kacperczyka. ." „ · 
Ufać należy, że społecżeństwo 

kowskie poprze usiłowania chóru 
licznie przybędzie w dn. 2 lutego do 
im. Kilińskiego, aby ujrzeć riasz1·cl 
dzimvch artystów w ich doskonałvch 
acjach. · 

I 
I' 

Pożar na wsi 
Nocy onegdajszej z przyczyn na 

nie ustalonych, wybuchł pożar w Dl 
dzie .Zofii Kośnrej we W'Si Janówka, 
Cha.bielice. - Ogień strawił stodołę 
1.ości ·około 400 zł.. · 

..... „ ... „ ... „„„„„. 
rozdzi&łu sądzić można tylko o formk 
Jak wyżej wykazaliśmy - forma je.$ · 
skonała i zt:.pełnie opanowana. O ile 
stru.kcja nov.ieści odpowie formie, 
my mieli do czynienia z poważn~ 
tem lite;~aekim. 

W)ieczór literacki zakończył p. Ii 

sław Pru,r~ki, recytując trzy swoje w z 
sze~ już .zesztą drukowane. Wlerszami ł 
mi jeszeZt.1 raz wykazał p. Pruski · 
talent poetycki., 

najlepsze P1w·o OKQ,CIMSKJ 



ziśl DANCING w 
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froncie . bezrobocia 
w Piotrkowie 

g ostatnich danych . Funduszu 
Piotrko\Vie liczba bezrobotnych 
wanych na terenie miasta i po

~ nosi :7;.640 osób. 

~ e zgromadzenie dele
Lo Kół Obwodu Powia
tr· o LOPP. w Piotrkowie 

Obwodu Powiatowego LOPP. w 
rY · e niniejszem zawiadamia, iż na 
l_P . , § W Statutu LOPP. w dniu 14 

. 1937 roku o godz. 15-ej w pierw
o godz. 15,30 w drugim ~rminie 
lędu na ilość obecnych Delegatów 
ólnych Kół LOPP. odbędzie się w 
Sądu Okr·igow-ego w Piotrkowie 

ó . 110 ·(lls7.e piętro) Walne igro-
·c Delegatów Kół Ligi Obroey Po 
j i Przeciwgazowej Obwodu Pio
'ego z następującym. porządkiem 

ajenie i wybór przewodniczącligo 
jum; ~ 
cr.ytaniie protokułu z poprzEdni,e-

i ma; 
rawozdanie Zarządu z działalno.S
k H'l~6; 
rawozdanJe Kasowe za rok 1936: 
rawozdanie Komisji Rewizyjnej; 
awozdanie Delegatów Kół LOPP. 
dżet Obwodu na rok 1937: 
bory nowych członków Zarządu 

· Powiatowego; \ 
bór Delegata i zastępcy na Walne 
Jzenie Okręgu Wojewódzkiego 
w Lodzi; 
olne wnioski o ile będą zgłoszone 
odu Pówiatowego LOPP. (Piotr
wackiego 5) na piśmie na 5 dni 

terminem. Walnego Zgromadzenta 
Statutu LOPPL . 

Prezes Zarządu: 
(-) H. ANGIEWICZ 

I RIA ŻORAWSKA. 41 

sem loro 
1< .sposępn.iała. A więc przyszło to, 
się oł>a:w1ałam - rozmyślała, gła
ztałtną. główkę córki.- Miłość ... 

a, najsłonieczniejsza. Obok ·rodzi
aje ktoś obcy, ale jakże drogi, ko

. .. czy. ja go znam, czy ja w~em; co 
człowiek„. Pojedzie, zapomni, mało 
ych dziewcząt na ŚV\iecie„. A jak 

będzie patrzeć, jak będzie bladła i 
· ała z cierpienia„. Ach Boże, Boże 
tchnęła - gdyby się tak układało 
jak sobie zamarzy takich dwoje 
: .J urek„. l,adny chłopak, dobrych 

syn„. Cóż z tego, któż ręczyć mo 
przyszłość„, Przecież to lata całe je 
zanim on i ona skończą szkoły i zdo 
:S.kiś byt. Jak wcześnie jak wc,.eś 
cie stawia takim dzieci~m znak m

ila.„ jak wcześnie, .. 
udka płakała i łzy jej były takie lek 
ciche„. i szczęście weszło ąo jej ser 
matka zrozumiała ją bez słów. 
ubię i ja. Jurka~ odezwała się Ewa 
nie - wiem, że jest dobrym sy

uczy się chętnie, podobno bardzo 
, no i taki poważny, taktowny chło 
będzie z niego zacny kiedyś czło· 

a matki · nagrodziły gorące pocałun 
·ewczyny. 
Przyszłość w ręku Boga-. mówiła. 

Dziś i dnl nasł«1pnych ! 
Demon hazardu - Intryga - Miłość - Pi~kno - Humor 

ł{JNO· TEATR Wszyscy, kt6rzv kochają kino i pragną w filmie ujrzeć praw· 
dziwe piękno, czar, miłość, upaj~ć sie wspaniałą grą Ron a Ida s Colmana i Joan Bennet muszą zobaczyć film p. t. 

.. f\ · . C~\ąw,i!~ ~t~rq roz~lł . han~ 
PL. NIEPO- , W MONTE CARLO · 

DLEGł.0ŚCI 2 Przepych i bogactwo wnętrz oraz bajeczne cuda natury to po-
szczególne perły fenomalnego filmu z Ronalde Colmanem i 

Joan Bennet 
Nad program D.ODATl<I DŹWlęKOWE 

• 

. 
··zawody lriwiarskie 

Pań i Panów w jeździe figurowej o mistrzostwo 
miasta Piotrkowa 

. ' 

Miejski Komitet W.F. i P.W. podaje Oprócz 3~ch figur obowiązkowych każ-
do ~iadomośd, ~e organizuje zawody w dy(da) zawcdnik(czka) wykonuje dowal 
jeździe figurvwej Pań i Panów indywidu- nie ewolucję w 'Czasie 3-ch minut. 
aine oraz parami w dniu 7 lutego na śli- Na. jazdę parami składa się dowolna 
zgawC;e Miejskiego Komitetu W.F. i P.W, ilość figur. 
w parku iln. Peniatowskiego. - W;sz'3lldch wyjaśnień co do wykonania 

Zawodnicy (czki) chcący wziąć udział ~igur obowiązkowych b 'ędzie udzielał p. 
winni zgłosić się najpóźniej do dnia 2-go prof. Wo~osza.ńskl w każdą niedzielę w 
lntego r.b. do Miejskiej Komendy P.W. gna7.inach od 11-ej do 14-ej na ślizgawce 
Plac Zamkowy Nr. 3 w-Piotrko\'\rie, w go- Miejskiego Komitetu W.F. w Parku im. 
dziriach od 10-ej do 12-ej.. . Poniat0wskiego w Piotrkowie. 

Po powy7....szym terminre - zgło~.~nia Dla, zawodniczek i zawodników są prze 
przyjmowane nie będą. · wid~lanc cenne nagr:ldy. . 

PANIE: - x-
Trzy figury obo\1\iązkowo ~ 
1) Trójka zwykła lewą i prawą nogą Komitet W.F. i P.Vil. podaje do wiado· 

wykonane lukiem do weW11ątrz z pół obro . mośd że ~zystkic szkoły średnie i po· 
tem w lewo do wyjazdu w tył na zewnątrz v. s~chn.u m•)gą lrorzy~ać bezpłatme ze 

2) H<;>lender na .rewnątrz lewą · prawą śfo~gawki w godzinach przedpołudniowych 
pod kierownictwem nauczyciela fachow

nogą. 

3) Wężyk pojedyńczy wykonany z 2-ch ca. 
· hl~ów zewnętrżnego i w'ewnętrznego; 

P A N ·o W I E: , 
:1;,) TrÓjka skakę.na wykonana lewą i 

prawą nogą zakończona łukiem wtył na z:e 
wnątrz. 

2) ósemka wykonana z dwóch kół lewą 
· i pr:lwą nogą ho!C'ndrami na 7.ewnątrz. 

3) Nawiasy lewą i prawą nogą z p9ł 
obrotami wykonane łukami do wewnątrz 
!. na zewnątrz. ' 

Walne zebranie I<. O. N. 
W dniu 27 b.m. odbędzie się w sali przy 

j~ć Starostwa walne zebranie Komitetu 
Obrhc,dó-w Narodowych, na którym doko 
nany zostani-e wybór nowych władz Ko
mitetu. 
Poc~t.ek zebrania o godz. 18-ej. 

dalej F.v.ra - a teraz musisz pracować, u- włm;y chłopaczek i pobiegłszy do drzwi, 
<'zyĆ się, żeby zdobyć to, o czem ma- otworzył je z hałasem. 
rzysz.„ A jeśli ci kiedy ciężko na duszy, · --- Cicho Jasiu - wstydzjła dziecko E
mów śmiało matoo, bo któż większym wa-mamusia chora, a ty tak hałasujesz. 
przyjacielem ędzie dla ciebie odemnie.„ Jaś w duchu pr~nał rację Ewie i zły 
Ucałowała córkę i wyszła z pokoju, od na siebie, ze spuszczoną główkę powrócił 

-prowadzona uwielbiającemi oczyma dziew do przerwanej zabawy. 
czyny. Ewa V':es:~a do sypialniego pokoju Wjś-

- święta„. kochana„, dobra!-uroczy nl.ewskich. Chora uniosła po\1\ieki i po 
sty chorał śpiewała dusza Ludki. zżólltlei, śCiągniętej 'bólem twarzy, prze-

W tej chwili za oknem rozległ się weso ;;un~ł się cień uśmiechu. l.Jeżała cicha, ni~ 
ły głos Rawicza: ruchoma prawie, pod czerW'oną, wełnianą 

---< Staszek, Niusia! - chodźcie smyki... kołdrą, rysow:;ifa się jej drobna chuda p0· 
idziemy na ryby. · stać.„ Różowy czepek zsunięty na prawą 

Twarz L1idki owionęła chmura, pode- stronę odsłania~ pasmo czarnych gładkich 
szła do okna i nienawistnem spPjrzeniem v:łosów, ręce bezwładnym obojętnym ru
zmierzyla zabawiającego się z jej rodmń <.:!hem .spoezywały na kołdrre. Ewa dotknę 
stw~ inżynierem. ła ich, były wilgotne od potu„. · 

- Jak śmie oczy podnieść, jak śmie!- - Telefonował mąż po doktora?--..spy 
~epnęła„. Boże, daj, żeby ;aknajprędzej tała, nachylając się nad chorą. 
wyjechał, oby jakanjprędzej. - Wiśniewska skrzywiła usta w po-

Ewa za.rzuciła szal na ramiona i wyszła twi-srdza.jącym. szepcile i' powędrowała 
z domu, kierując się w sąsiednie, trójkąt wzrokie.m ku nocnej szaf ce, na której sta 
ne, zarosłe do połowy drzewami podwó;. ła szWanka .z w-odą i kilka buteleezek :~ 
1·~ w głębi widniał. długi, czerwony, mu· lekarstwami. · 
rowany dom, okolony starannie utrzyma ........ Chce pani pić ? 
nym ogródkiem. Rolska weszła do sieni i Chora uśmiechnęła się lekko. 
baz pukania otworzyła drzwi na le\W, Ewa uniosła jej głowę i przysunęła do 

Znala.7.ła się ~· obszernej kuchni, dwoje ust szklankę z napojem, następnie wzięła 
Jnałyr.h dzieciaków swawoliło na brudnej ~e szafki termometr, wstrząsnęła nim kil 
podłodze, strzępy ga?.Ct, patyki, sznurki k:i razy i wsunęł8. pod ramię chorej. U::;ia 
guziki, nadtłuc.?Jf>na butelka służyły jako d~a <'hwiJę, rzuciw'Szy okiem ·na 7.egar. 
akcesoria. ~aldojś wymyślnej gry. Z ku1?lmi dobiegł trzask i brzęk tłuczo.. 

- Mamusia śp~ ? - zapytała Ewa sze nego szkla. Chora wzdrygnęła się. Ewa 
ptem. szybko pobiegła do kuchni. , Zamorusana, 

_, Nje, nie śpi- odpowiedział czarno· · lat naJWy'żej lpię,tnastu dziewczyna zbie-

• 1ance ·· 
Nowa mleczarnia 

w Piotrkowie 
Każdą z1owopowstałą placówkę polską 

witamy jak również i całe społeczeflstwo 
piotrkowskie z całą serdeczaością. 

Ostatnio w Piotl'ko\'\ie przy ulicy Sło
wackiego Nr. 32 powstała nowa m.lecial'- · 
nia p, Wandy Kowalskiej. 

Nowy ten lokal urządzony jest nadzwy. 
czaj .schludni~. Cechuje go "" pierwszym. 
rzędzie czystość, uprzejma obsługa i ku 
chnia doborowa, która zadowolić może 
najwybl'edniejszych smakoszów. 

W mleczarni otrzymać można po Ce
nach bardzo prnystępnych śniadania i ko 
lacje. Zawsze gorące mleko, kawa, herba 
ta lub kakaot bułeczki, chleb, świeże~ 
sło i sery w różnych gatunkach. 

Poza potrawami mlecznymi w mleczar , 
ni znajdują się wszelkiego rodzaju wędli: 
ny, s.crdelki, parówki w gatunkach pierw · 
szorzędny~h. 

Potrav;y gotowane są na zamówienia 
na specjalnej gazowej maszynce. 

Aczkolwiek mlleczarnia istnieje zaled
'\\ie tylko dni kilka, zyękala ona sobie ogól 
ne 11znanif' i jest licznie odwiedzana, a 
wczy~cy gości~ wjrafają się o niej z naj„ 
większym UZ1laniem. 

~Nszelkie artykuły nabiałowe, wędlinYt 
i >;.p. sprzedawanie są również na wagę po , 
cenach hurtowych. 

Wforzymy, ,że społeczeństwo piotrkow: 
skie należycie poprze nową placówkę pol
ską, tym bardziej że w zupełno~ci na to 
z~sługuje ~ względu na doborową jakość 
potraw 1 ich niskich cen. 

POWODZENIE 
W T ·A Ń CU, 

przy sukni BALOWEJ 

piękne 

Htnezne ~wiatu 
WIELKI WVBÓR 
Polna 5 m. 4· 

Również kwiaty dekoracyjne: C"lulo- 1 
idowe i batystowe do WAZONÓW • ) 

"t"ała z podłogi szczątki rozbitej, szkl~j 
patery. 

- Jak mogłaś Zl'Obić taką szkodę, jes
te& r!iMstrożna- zwróciła się z wymów~ 
ką do d:t.ievrzyny Ewa. 

- Bo Zc.:"ka pod!edała mi pod rękę 
tłomaczyła dziewc,zyna. 

-- Nie klaru- stanął w obronie siostry 
.Taś - boś sama wypuściła z łapy, ty nie 
zgrabo. .1 

Dziewczyna zaczęła ~ochać. 
- Cicho już, cicho - uspokajała Ewa 

eirho dzie~i. taki robicie hałas i nieporząt.' 
diek„. a gdzie reszta j'est '? 

- Na łące, po$zli się kąpać - .. objał 
nił rezolutny Jaś. 

Ewa P.Owiodła. wzrokiem po mieszkani~ 
pootwierane szuflady, porozstawiane kr~ 
::iła, kurz na etażerce, komodzie i biur~ 
walające się po podłodze różne prżedmio
ty - wszytsko to wskazywało na brak 
gospodyni, 

W kuchni kręciła się służąca - popy~ 
lbadło, pozbawiona kierunku, nie Wiedzia 
ła , co robić, 9-okąd iść i jak, ~i~ do czego 
wzią~ · -

Ewa zaczęła robić ład w mieszkaniu. 
Na to wszedł Wiśniewski 7. doktorem. 

- Jaka pani dobra, jaka dobra. - dzię 
kowal, całUJll:C ją w rękę. . 

- Mierzyłam temperaturę, panie dok· 
torze- zwróciła się Ewa. trzydzieści dzie 
więć i pięć kreselt. 

- O to v...-ysoka gorączka - ząziwił! się · 
lekarz i przystąpił do badania chorej. 

d. c. n. 

an· leczriiczv poleca Ski. Apt. P. Podg_órskiegD Piołrk6w, Słowackiego 1 
l • . 



Str. 6 

lllllr- KTO TENSZERTA PĄCZEK ZJADŁ TEN BY ,JE.SICZE ZE STO RAD 

Zebranie Z. O. R. 
•Dnia 2 lutego (wtorek) 1937 r 

o godz. 11 w pierwszym terminie, 
o 11.30 w drugim odbędzie się w 
lokalu własnym ul. Piłsudskiego 48 
I p. Walne Zebranie Zwią?.ku Ofice 
rów Rezerwy Koło Piotrków. 

Stawiennictwo ·członków Koła ze 
względu na ważność spraw obo· 
wiązkowe. 

Wieczór towarzyski 
W dniu 30 stycgnia. w sali im. Kiliń

alriegp przy dź\\iękach poloneza rozpocz
nie się „ WiecWr Towarzyski" Koła b. 
Wychow i Naucz. Pensji ś.p. I{ Domań
akie; i Gimn. Zr7.eszenia Naucz. Szkół 
Aredn. w Piotrkowie. 

W krótkim tegorocznym karnawale 
wieczór ten przypomni ue7atnikom naj
ltJP9'Jle tradycje polskich zabaw zapust
nych., a melodia tak starego, a jednak 
~ młodego walca wyczaruje naj

milszy nastrój. 
Przyptępna cena biletu (zł. l.49J, do

wolny strój i bufet we własnym zarqw 
dzie zachęcą nawet na3'bardziej niezdecy
dowanych nietylko do. postanowienia: -
„Idziemy napewno na "1eczór towarzy
!ki w dn. 30 b.m. do sali im. Kilińskiego" · 
ale i do namawiania do pójścia wszyst
kich znajomych, którzy prag?Ul wieczór 
ten trpędzić beztrosko i ~o. 

Miłych goeci ocmkuje KoMl'l'ET. 

Walne zebranie Zw. 
Pań Domu 

~k Pań Domu podaje do wiado
NOŚcl P.T. Członkiń, że walne 7-ebranie 
odbędzie się 27 b.m. o godz. 17-ej w lo
\alu Związku. 

Ze względu na ważność obrad, uprasza 
sir W2ey8tkie Członkinie o wzięcie udzia
łu w tym 7.ebraniu. 

firma ,,IR~ .LUFT·· 
~-~ fito~ackłegO t. tel 14.95. 

• KONCESJOWANV ZAKł:AD SLUSARSKO • ME~HANłCZNV 

I JÓZEFA ŻERKOWSKIEOO w ~Dtrmle. DlZI BI. Mle~ewleza Ir. l 
WYKONYWA OKUCIA OKIEN ,DRZWI, BALUSTRAD, BALKONOW 

'-" SZELJ<IE ROBOTY WCHODZĄ -E w ZAKRES ŚLUSARSTWA 
I WODOCIĄGI I J<ANALIZACJE INSTALUJE N A S P Ł A T Y M I E S I Ę C Z N E. 

Walne zebranie P. C. K. 
Zaf'Z\d Oddziału Polskiego Czerwonego 

K:rzyża w Piotrkowie Tryb. uprzejmie za 
wiadamia wszystkich czł.;nków P.C.K. w 
Piotrkowie, że w dniu 28 stycznia r. b. 
(czwartek) o godz. 18-ej odbędzie sit w 
sali Czerwonego Krzyża ul. Tad. Hołów
ki Nr. 6 Zwyczajne Walne zgromadł"Jenie 
członków dożywotnich i n.ieczywistych 

Polskiego Czerwonego Krzyża z następu
jącym porządkiem dziennym: 

1. Za.gajenie i wybór Pr7.ew'odniczącego 
Wia.l. Zgromadzenia; 

2. Odczytanie protokółu z osta~iego 
W. Zgroma.d.7.enia; · 

3.Sprawozdanieogólne,finansoweiKo 
misji ReWiZyjne-j za rok 1936; 

Wieczór taneczny 
Za.rząd Związku b. Ochotników Armii 

PolNtiej. Oddział w Piotrkowie urządza w 
dniu 30 b.m. (sobota) zabawę taneczną 
dla swych członków i ich rodzin. 

Zabawa odbędzie się w lokalu 7.wi,dtq 
przy ul. Legionów 14. 
Poa.ątek o godz. 20·ej. Wejście ~z. 

płatne. Bufet ~ własnym za1'7.ądzie -
St.rój dowolny. ZA>.1.ZĄD. 

CHCESZ WIEDZIEC CO CIĘ rnh.XA? 
- ZAJD~ DO ZNANEJ CHIROMANTKI 
„KARMONY", ul. Piłsudskiego 81. 

ROZK~AD AUTOBUSOWY 

na unu Piotrków· Łódź 
Odchodzą z ~odzi o g.g.: 

8 OO* 10.00 13,00 15.00 
18.00* 20.00 

Odchodzą z Piotrkowa o g.g: 
I oo 11 ooe 13.00 . 16.oo• 

u.oo 21.00• 22.30 
UWAOA: · A tobusv. o naczcne • kursują przez 

Wol1: K~mocką pozostałe przez Srock. 

4. Zatwierdzenie budżetu na 1937 rok; 
5. Wybór uzupełniający 6 członków Za 

rządu; 
ne Zgromadzenia na 1937 r.; 

7. Wolne wnioski. 
:Komunikując o powyteuym prosimy • 

nie?.awodne wzięcie udziału w wymienio
nym Zgromadzeniu. 

Z dnia 

ZARZĄD ODDZIAŁU P.C.K. 
w Piotrkowie Tryb. 

Staromiejska filozofia 
Lejb Silbt' napiw depeszę do swej żo.. 

ny. · ] 
„Owies dobrze spl'$dany przyjeżdżam 

piątek pr?.ed wieczorem do -domu. Twój 
LeJ'b". ~ i~ ~ J 

Lejb podaje! depeszę urzędniczce, ale 
gdy ta obliceyła przypadającą należność 
nadawr..a uważa, że jest to wydatek zbyt 
wysoki. 

- Czy pani nie mogłaby dła mnie ob· 
l~c...."Yć taniej ? 

- Taryfa jest stała.. ale może pan te
legram skrócić. 

Gorliwie filozofując, Lejb zabiera się do 
roboty: 

- „Owies dobrze sprzedany"- PQCO 
mam o tym telegrafować? 0\\ies? Rózia 
i tak wie, że nie handluję pomarańczami. 
„DobIY.e sprzedany". A cz.y ja kiedykol
wiek ile sprzedaję? ,.Sprzedany". Czy ja 
swój towar daruję'? ,,Przyjeżdżam piątek 
przedwfoC2'.orem "- Rózia doskonale wie, 
że w piątek wieczorem muszę być w do 
mu, żeby iść do bóżnicy. ,,Do domu" - a 
co do teatru mam przyjechać ? „Twój 
Lnjb" - czyim mam być, jeeli nie mo;ej 
żony? Lejb - trzydzieści lat jesteśmy 
ZJJ.ślubieni, to czy ona nie zna moje imie
nia? A pc,nicważ ona i tak wszystko wie, 
to wcale nie tr7.eba telegrafować. 

l>oleca po cenach przystępnych: -
zegarłtl, budziki, Obrączki ŚIU• . 

bne, elegancka biżuteri a . plet'• 

śclonki, br a n z o Ie t ki, kol czy ki, 

n a krycia stołowe i różne p I a ł ery, 
patefony płytyi n c.. jlepsze igły .gramofon. 

lli111il••·;1111111111 

Cukierki I 
przez Wolbórz, Tomaszów Maz., Rawę Maz., Mszczonów i Nadarzyn 

le.śno · eukaliptusowe ! miodowo · ślazowo 
anvżoWP nd kas lu i gr' py oraz WSlel1<ie 
inne C U K I E R K I nabyć można 

w cukierniach 

F. TENSZERTA 
l 

W PIOTRKOWIE ms8SS0SSm 

Z ł o t v U I, Sieradzka 2 
Ziemia6ska,Słowac 1 iego26 

Piotrków Tryb. 9.a s 12.10 16.50 ~ ·M,zczon6w 12.40 15.10 19.40 
Wolbóri 10 11 . 12.36 17.16 'Nadarzyn 13 16 15.46 20.16 
Tomaszów Maz. 11.00 13.30 18.00 
Rawa Maz. · 11.56 14.25 tS.55 Warszawa Pfl. 13.45 16.15 20.45 

WARSZAWA· PIOTRKÓW 

Warszawa 'l.OO 9 oo 15 oo ~ Tomaszów Mdz. to.oo 1'2,00 20.00 
Nadarzvn 'l.45 9 34 15.34 Wolbórz t0.26 12 26 20.26 
Ms cz<' nów 8.12 10.12 1812 
Rawa Maz. 8.57 10.57 18.57 PiotrkówTrv b.łfZ. 10 50 12.50 20.50 

ROZKl:AO KOMUNIKACJI AUTOBUSOWEJ na linii: 

' 
·HQlf.,A" GUM- 7 JE~T DOWODNIE NAJB P.l'W 
ROZ POllVH l:C.H NIOHIĄ_ MARKĄ NA t<.VLI Z IEM\ 
tl?E IHNlcJE MAR KA LEPUA :c.:.~·: 7El P EWtll 
oo ,,O LI.A" c.u.r-1 . . ł , G D\' Ż„ ()!..;.J( JC:> T OEHPR! 

1 N l t:PRZE~C.IGNlOUP. Tll.Y. „1Wf.J /AKO~Cl,.IAKI OEUKAl 

I 
5 rv.. ... ..v-va..e.,.in i.e o<M.ą~~ /cd•. 
tuduło't ~- 2M. ~ Nr: 19591 
~ 4ot.Jotb1'~"~<1ł 

~H i@• 

l ecaenle iw•• k6w 
cttorob, sfł6r"• I • .„.,,, 
D r. m e d • . F A 'J M A 
przp/m11;e od 12-2 i od 5-1.JD 
Piotrków.ul. Pllsudsklego 67, Il pt 

N ~p'W O OT W A R 
MLECZAR I 

WANDY l<OWALSKIE) 
przy ul. Słowackiego Nr. 32. -

I z~prasza wszystkich na dob , 
Anlaclan1a l a. o acJe 

zn po cenach przystępn,cl k· 

Herbata; Il•••· mlek k 
i kakao, maalo,1erriiai ~ 
. Wędliny, serdelki parówki. ~ 

1 Cenv bardzo przvst(lpne. -

Za Powiedz· z 
Podaje Bię do ogólnej wiadom · 
1) Romuald Jerzy Borowik, tok 

waler za.mieszkały w Gdyni przy 
C'...enerała Dreszera Nr. 29 H syn 
tego Borcwika kotejarm zmarłego i o 
nio zam1e:::zkałego w Piotrkowie i j 
-llY Józefy z d<1mu !Jewickiej zami 
łej w Piotrkov.ie. 
· 2. Irma Groschang, przy roćlziliitii 
panna za.mieszkała w Gdyni przy ul. 
rała D.reszera Nr. 29 H córka G 
Gr~changa, C.lt:'Śli i jego żony Na 
P.o.;ów. 7.ainie~zkałych w Gdyni, eh 
wrzeć zwią:iJek małżeński. 

Obwie~7.czc·nie zapo\\ iedzi nastąpić 
no w Gdyni i Piotrkowie przez ~ . 
„<Jl1 •S Trybunalski". 

Gdynia, dnia 16 stycznia 1~37 r. 
Urzędnik stanu cywilnego: 

(-) REIN 

DOM MUROWANY skanalizo"-any 
skle11ami w najlepszym punkcie mia 
powodu spraw rodzinnych tanio do 
dania. Wiadomość u zegram.ist.rza. J 
Grosberga, Sieradzka L. 4: 

PAMXETAJCI.E, ZE W WYTWó 
NAJ'.r AN:~EJ I J 
Parasole walizy i t.p. kupuj wp 
wytwórni. Piotrków, ul. Sieradzka 1 
podwórzu\, 
Pokrywa~y i reperujemy parasole 

lizy, teki, '.leseserki. <sakiewki po 
t.p 

ucz~ PISAC NA MASZYNIE. Pio 
Tryb.; Legjon.Sw 2 

UDZIELAM kkcii mu zyki i na f rtet 
nie, skrz\ pcach, mandolinie 0ra 7- gita! 

·Ul. Krzywa l2 m. 15 L Grochulski . . 

. Redakcja i Administracja 
Piotrków Trybunalski, ul. Legionrw 

tel.10-55 

Redaktor przyjmuje: 8 --:- 10 i 14 -
Administracja czynna: od 8-ej do 19 

CF..NNIK OGL08'ZEN': 
Za wiersz milimetrowy {jednoszpal 

Cukie nia, Piłsudskiego 58 

1111111111.:.11111111111 

Piołrk6v • Wolbórz. tomaszóv 

1

, t omasz6v- Wolbórz· Piotrków 
Piotrków Trvb. 14 OO 21.00 Tomas? ów Maz. 8 OO 15.20 
Wolbórz 14 26 2 ' .06 Wolbórz 8 26 15.46 
Tomaszów Ma2.pn. 14.50 22.30 I Piotrkow Trvb.n 8 :iO 16 10 I 

wy) - 40 gr. Pierwsza strona i ta 
ryczne o 50 proc. drożeJ. 

DroJ:>ne~ 10 groszy za wyraz, P 
Jącym pracy~ 50 proc. taniej. • • - : ' ·. : \ .,"!'; • • ' 

~tor odp. i wydawca: Piotr Sliwińlkł. Druk.: A Pański, Spadk." Piotr -


